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Rozporządzenia i okólniki.
Poz. 166-

O K Ó L N I K
Ministra W yznań Religijnych i O świecenia Publicznego 

do w szystkich  w ładz i urzędów podległych Ministerstwu W . R. 
i O. P. w  sprawie przedstawiania komisjom lekarskim funkcjo- 

oarjuszów państw ow ych, przenoszonych w stan spoczynku.
Celem ujednostajnienia niejednolitego dotychczas sposobu z a 

ła tw iania  sp ra w  przedstaw iania  do zbadania  komisjom lekarskim 
funkcjonarjuszów państw ow ych , przenoszonych, względnie p rze 
niesionych w  stan spoczynku, oraz za ła tw ian ia  odwołań od o rze
czeń tychże komisyj lek a rsk ich , ' Ministerstwo Skarbu w  piśmie 
z dr.ia 30. w rześn ia  1930 r. Nr. D. I. 12800/5/30 podało następujące 
wskazów ki, dotyczące  sposobu zała tw iania  tych spraw , zgodnie 
z artykułem  31 i następnemi ustawmy em eryta lnej z 11. grudnia 
1923 r. (Dz. U. R. P. Nr. 6 z 1924 r., poz. 46), rozporządzeniem 
Rady Ministrów' z dnia 9 kwietnia 1924 r. (Dz. U. R. P. Nr. 34, 
poz. 355), oraz judykaturą  Najwyższego T rybunału  Administracyj
nego.

„ P rz y  przenoszeniu w  stan spoczynku funkcjonariusza pań
s tw ow ego  na zasadzie  ar tyku łu  28 lit. a), względnie art. 29 lit. a) 
lub b) u s taw y  em eryta lnej z 11 grudnia 1923 r. — funkcjonariusz 
ma p ra w o  prosić w ładzę, p rzenoszącą  go w  stan sopczynku, o 
przedstaw ienie  go do zbadania Komisji lekarskiej; I instancji. 
P ro śb a  ta  w inna być uwzględniona tylko w  tym  w ypadku, jeżeli 
zosta ła  wniesiona w  terminie 14-dniowym od  da ty  doręczenia  in 
teresow anem u zawiadomienia o zamierzonem przeniesieniu go 
w  stan spoczynku, względnie jeśli takiego zawiadomienia nie do
ręczono, w  terminie 30-dniowym od d a ty  doręczenia funkcjonariu
szowi dekretu  w ym iaru  uposażenia emerytalnego.

W  w ypadku  przeniesienia funkcjonariusza w s tan  spoczynku 
na innej podstawie, niż przewidzianej a r tyku łem  28 lit. a), w zg lę 
dnie art. 29 lit. a) lub b) us taw y  emerytalnej z dnia 11. grudnia 
1923 r. (np. art. 56 u s taw y  o p ań s tw o w e j  służbie cywilnej z 17 lu
tego 1922 r. (Dz. U. R. P . Nr. 21 poz. 164) należy również- uw zg lę 
dnić prośbę funkcjonariusza, jeżeli zos ta ła  wniesiona w  terminie 
30-dniowym od  da ty  doręczenia mu dekretu Uwolnienia ze służby, 
względnie przeniesienia w  stan spoczynku.

O wyniku badania  funkcjonariusza przez Komisję lekarską  
I instancji należy zaw sze bez względu na to, czy przedstawienie 
do zbadania nastąpiło na prośbę funkcjonariusza, czy  też z urzędu, 
zawiadomić interesowanego, doręczając mu za pokwitowaniem  
odpis orzeczenia Komisji lekarskiej I instancji z ewentualnem opu
szczeniem rubryk określających chorobę.
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Pc zbadaniu funkcjonarjusza przez Komisję lekarską 1 in
stancji — w ładza  może, opierając się na .§ 2, ust. 2, powołanego 
wyże; rozporządzenia  Rady  Ministrów, z własnej in ic ja tyw y — 
bez p ro śb y  funkcjonarjusza — zarządzić  ponowne zbadanie funk
cjonariusza przez Komisję lekarską II instancji. Z aw ar te  w  po
w yższym  paragrafie  zastrzeżenie  „z uzasadnionej p rzyczyny" ,  na 
którem  winno się opierać pow yższe  zarządzenie , jako ogólnikowe 
i nie w ym agające  specjalnego dokładnego uzasadnienia, winno być 
stosow ane w  tych  wypadkach,, w  k tórych w ład za  ma wątpliwości, 
czy  ustalony p rzez  Komisję lekarską I. instancji % niezdolności, 
do p racy  zarobkowej, w zględnie u tra ta  zdolności do służby, o d 
powiada rzeczywistości.

P rzec iw ko  orzeczeniu Komisji lekarskiej I. instancji może ró 
wnież in te resow ana  osoba wnieść odwołanie. Uwzględnienie t a 
kiego odwołania i p rzedstaw ienie  do zbadania Komisji lekarskiej 
II instancji może jednak mieć miejsce jedynie w  tym  wypadku, 
gdy funkcjonariusz do odwołania , wniesionego w  terminie 14-dnio- 
v ym, dołączył św iadec tw a  przynajmniej dwóch lekarzy p r y w a 
tnych, s iw ierdzających  chorobę funkcjonarjusza w  sposób odmien
ny, riż to o rzek ła  Komisja lekarska  I instancji.

Termin 14-dniowy wniesienia odw ołania  od orzeczenia komisji 
lekarskiej I. instancji liczy się od d a ty  doręczenia badanem u z a 
wiadomienia o wyniku badania p rzez  Komisję lekarską I. instancji.

W  w ypadku  przeniesienia funkcjonarjusza w  stan  spoczynku na 
zasadzie ar tyku łu  29 lit. a) lub b) u s taw y  emerytalnej w ładza  może 
p rzedstaw ić  go do zbadania Komisji lekarskiej I instancji, a n a 
stępnie II instancji bez p rośby  ze s trony funkcjonarjusza i bez u z y 
skania na to jego zgody.

Równocześnie zaznacza się, że pow yższych  czynności winna 
dokonyw ać w ładza  w ym iarow a, a więc w ładza  II instancji i do
piero po praw om ocnem  ukończeniu postępowania  przed komisjami 
lekarskiemi — winna przedk ładać  Ministerstwu do decyzji odw o 
łania s tron przeciwko w ym iarow i e m ery tu ry  w raz  ze swemi o rz e 
czeniami i aktami adm inis tracyjnem u.

P o w y ższe  podaję do wiadomości i ścisłego p rzestrzegania  na 
przyszłość, p rzyezem  zw racam  uw agę  w ładzom  II instancji aby, 
p rzedstaw ia jąc  funkcjonarjuszów do zbadania Komisji lekarskiej 
II instancji z w łasnej inicjatywy, nie nadu ży w a ły  upraw nienia  
z ustępu 2 § 2 powołanego w yżej rozporządzenia  Rady Ministrów 
i nie na raża ły  Skarbu P a ń s tw a  na znaczne kosz ta  połączone z b a 
daniem funkcjonarjuszów przez komisje lekarskie.;' ,

W arszaw a, dnia 7 października 1930 r. (Nr. I. P rez . 6580/30.
Minister W y zn ań  Religijnych i O świecenia Publicznego:

(—) S ł. Czerwiński.
(Przedruk  z Dziennika U rzędow ego Minist. W . R. i O. P. 1930 .r.

Nr. 10, poz. 163).
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Minister
W yznań  Religijnych i Oświecenia 

Publicznego.
Nr. 11-23361/30. W arszaw a, dnia 10 października 1930 r.

W sprawie zniżki godzin dla w ychow aw czyń w gimnazjach pań
stw ow ych  koedukacyjnych.

Celem ujednostajnienia sp raw y  udzielania zniżenia  o b ow ią 
zującego w ym iaru  godzin nauczania nauczycielkom oddanym  dia 
pomocy dyrek torow i w  spraw ow aniu  opieki w ychow aw czej nad 
młodzieżą żeńską w  państw ow ych  gimnazjach koedukacyjnych, 
na podstawie art. 37 us taw y  z dma 1. lipca 1926 r. o stosunkach 
s łużbow ych nauczycieli w brzmieniu rozporządzenia z dnia 3 lu- 
te g j  1928 r. (Dz. U. R. P. Nr. 47 poz. 462) zarządzam , co następuje: 

Nauczycielka, pełniąca wspomniane obowiązki w  szkole, do 
której uczęszcza: a) 10—25 dziew cząt otrzymuje 3 godziny zniżki 
tygodniowo, b) 26—50 dziew cząt — 4 godziny tygodniowo, e) 51- 
75 dziewcząt 5 godzin tygodniowo, d) 7 6 —100 dziewcząt — 6 go
dzin tygodniowo, e) 101—125 dziew cząt ■— 7 godzin tygodniowo, 
f) 126—175 dziew cząt — 8 godzin tygodniowo, g) 176—250 dziew
cząt — 10 godzin tygodniowo.

W  wypadkach, zasługujących na szczególne uwzględnienie 
z powodu specjalnych w arunków  danej szkoły, Ministerstwo na 
wniosek Kuratorjum może przyznać nauczycielce większą zniżkę 
godzin.

M inister:
(—) S ł. Czerwiński.

167.

168.
Ministerstwo 

W yznań  Religijnych i Oświecenia 
Publicznego.

Nr. 11-23500/30. W arszaw a, dnia 4. listopada 1930 r.

W sprawie udzielania nauczycielstwu szkół pow szechnych urlopów  
płatnych na studija za zwrotem  kosztów  zastępstw a.

Na zapytanie  jednego z K uratorów  O kręgów  Szkolnych, czy 
Kuratorjum może udzielać rocznych urlopów pła tnych  za  zw rotem  
kosztów  zastępstw a, przewidzianych punktem  „c“ i „d“ art. 52 
us taw y z dnia 1. lipca 1926 r. o stosunkach służbow ych nauczycieli 
w bizm ieniu  rozporządzenia z dnia 3. lutego 1928 r. (Dz. U- R. P. 
Nr. 47, poz. 462) wwjaśniam, że urlopy płatne za zw’rotem kosztów 
zas tęps tw a  nie podpadają ani pod kategorję urlopów' p ła tnych  ani 
bezpłatnych w  rozumieniu postanowień § 3 rozporządzenia  z dnia 
25 sierpnia 1928 r. (Dz. Urz. Nr. 10. poz. 168) i zarządzam , że udzie
lanie nauczycielstwu szkół powszechnych na studja na W yższych
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Kursach Nauczycielskich urlopów płatnych za zw ro tem  kosztów 
zas tęps tw a  należy do kompetencji Kuratorium. Udzielanie urlo
p ó w  tego typu na inne cele zastrzega  sobie Ministerstwo. Zechce 
tedy Kuratorium w  każdym  poszczególnym w ypadku przedkładać 
konkre tny  wniosek, o ile nie chodzi o urlop na studia na W yższym  
Kursie Nauczycielskim.

D yrek to r D epartam entu:
(—) W. Żłobicki.

169.
Ministerstwo 

W yznań  Religijnych i Oświecenia 
Publicznego.

Nr. I. P rez . 7831/30. W arszaw a, dnia 21. listopada 1930 r.

W sprawie zam ówień na druki.

Ministerstwo W yznań  Religijnych i Oświecenia Publicznego 
podaje do wiadomości, iż wobec znacznie zmniejszonej1 liczby z a 
mówień w  Drukarni Państw ow ej,  zamówienia dokonane w  chwili 
obecnej mogą być przez Drukarnię w y k o n y w an e  w  szczególnie 
szybkiem tempie.

W  związku z tern nie należy odkładać ew entualnych  zam ó
wień <na św iadectw a i druki szkolne, po trzebne na rok szkolny 
1930/31, lecz już obecnie k ierow ać je do Drukarni Państw ow ej.

Zarazem  Ministerstwo, zaznacza, że D rukarnia P ań s tw o w a  
poza  działem graficznym posiada w łasną  introligatornię.

Naczelnik W ydziału.
(—) Dr. M. Pollak.

170.

Śląski Urząd W ojewódzki 
W ydzia ł Oświecenia Publicznego
L. O. P. 1-3531. Katowice, dnia 10 grudnia 1930 r.

W  sprawie przepisów obowiązujących przy sprzedaży, wymianie 
lub odstąpieniu przedmiotów zbędnych oraz odpisaniu z ksiąg in

w entarzow ych przedmiotów zniszczonych.

W  związku z ustaleniem przez Ministerstwo Skarbu re sk ry p 
tem /  dnia 19 maja 1930 r. Nr. D. I. 8461/3/29 now ych przepisów 
w spraw ie sprzedaży  w ym iany  itp. p rzedm iotów  zbędnych i zni
szczonych ogłasza się zatw ierdzone przez p. W ojew odę Śląskiego
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w  porozumieniu z Urzędem Kontroli P aństw , w Katowicach p rze
p isy  obowiązujące przy  sprzedaży, w ym ianie  lub odstąpieniu 
przedm iotów  zbędnych  oraz odpisaniu z ksiąg inw en tarzow ych  
przedmiotów zniszczonych będących w łasnością Skarbu Śląskiego.

Zarazem  zw racam  uwagę, że podobne przepisy  ogłoszone 
w  tut. Dzienniku Nr. 7/8 z dnia 15. VIII 1930 r. poz. 93 odnoszą 
się tylko do inw en tarza  ruchomego stanowiącego w łasność Skarbu 
Państw a w  szerszem  znaczeniu.

Z a  W o j e w o d ę :
(—) Dr. Ręgorowicz,
Naczelnik Wydziału.

PR ZEP1S\
obowiązujące przy sprzedaży, wym ianie lub odstąpieniu przed
m iotów zbędnych oraz odpisaniu z ksiąg inw entarzow ych przed

m iotów zniszczonych.

Inw entarz  ruchomy, s tanow iący  w łasność  Skarbu Śląskiego, 
znajdujący się w użytku władz, u rzędów  i instytucji u t rz y m y w a 
nych przez Skarb Śląski, o ile stał się zbędnym, m oże być sp rze
dany, wymieniony luli odstąpiony, względnie, o ile uległ zniszcze
niu. odpisany z ksiąg inw entarzow ych, przy  przestrzeganiu  nastę
pujących przep isów :

§ I-
Zakwalifikowanie przedm iotów  inw entarza, jako zniszczo

nych lub zbędnych  oraz oszacowanie  ich,, winno się odbyw ać  
w  każd y m  w ypadku  komisyjnie, na  wniosek zwierzchnika urzędu, 
zatw ierdzony p rzez  Śląski U rząd  W ojew ódzki w  Katowicach 
względnie p. W ojew odę ś ląsk iego . W e wniosku należy podać 
w ar to ść  zniszczonego względnie zbędnego przedmiotu oraz omó
wić p rz y c z y n y  zniszczenia.

§ 2.
W  sk ład  Kumisji, o której m ow a w  § 1 wchodzi jako prze-, 

wodniczący  zwierzchnik urzędu lub jego zastępca, dwóch cz łon
ków  z pośród personelu urzędu, zaproszony  rzeczoznaw ca oraz 
ewentualnie delegaci Śląskiego Urzędu W ojew ódzkiego i1 Urzędu 
Kontroli P ańs tw ow ej w  Katowicach.

W  razie szczupłości personelu  danego urzędu na leży  do K o
misji zaprosić przedstaw iciela  miejscowej w ła d z y  skarbowej.

Komisja w inna oznaczyć  protokólarnie  w a r to ść  kw alif ikow a
nych przedm iotów.

Jeżeli zbędne lub zniszczone ruchomuści stanowią przedm ioty  
sztuki lub zabytku  i mogą mieć w ar to ść  muzealną lub bibliogra
ficzną. to w tym  w ypadku  w  Komisji Kwalifikacyjnej winien brać 
udział K onserw ator  p rz y  W ydzia le  Oświecenia Publicznego Ś lą 
skiego U rzędu W ojewódzkiego w  Katowicach.
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O mającem się odbyć posiedzeniu Komisji należy na 14 dni 
przed posiedzeniem zawiadomić U rząd  Kontroli P ań s tw , i Śląski 
U rząd  W ojewódzki w Katowicach,

§ 4.
Nieprzybycie przedstawiciela Kontroli nie pow strzym uje  od

bycia się Komisji.

§ 5.
Nieznacznej w artości p rzedm ioty  codziennego użytku lub 

zw ykłego  biurowego urządzenia, k tóre  w skutek  zupełnego zni
szczenia nie przedstaw iają  żadnej w artośc i sprzedażnej, zostają 
po uprzedniem uzyskaniu zgody ś ląsk iego  Urzędu W ojewódzkiego 
bez udziału Komisji Kwalifikacyjnej odpisane z księgi inw entarzo
wej na podstaw ie  protokółu, s tw ierdzającego zniszczenie danego 
iprzeamiotu, a sporządzonego p rzez  Zwierzchnika Urzędu i dwóch 
członków urzędu, w yznaczonych  w  tym  celu przez Zwierzchnika 
tegoż urzędu.

§ 6.
Odstąpienie lub w ym iana  zbędnych przedm iotów  na mne 

może mieć miejsce jedynie między instytucjami państwowem i, 
p rzyczem  odstąpienie to lub w ym iana w inny być usKutecznione 
każdorazow o w  formie aktu zdawczo-odbiorczego, niedozwolone 
jest natomiast odstąpienie lub w ym iana  z osobami lub instytucjami 
prywatnem i. Odstąpienie może mieć miejsce dopiero po w y ra ż e 
niu na nie zgody  p rzez  Śląski U rząd  W ojewódzki w Katowicach 
względnie przez Pana  W ojew odę Śląskiego.

§ 7.
P ro tokó ły  komisji p rzy  w ładzach  I. instancji zaopatrzone 

wnioskami, zostają p rzedstaw ione  Śląskiemu U rzędowi W o je 
wódzkiemu w  Katowicach do zatw ierdzenia  i w ydania  odnośnych 
zarządzeń. P ro tokó ły  i wnioski Komisji p r z y  ś ląsk im  Urzędzie 
W ojew ódzkim  w  K atow icach za tw ierdź*  Pan W ojew oda  Śląski 
względnie w yznaczony  przez tegoż urzędnik.

Śląski Urząd W ojewódzki zatw ierdza  wnioski o sprzedaż, 
jeżeli w artość  inwentarza, będącego przedmiotem protokółu  K o
misji Kwalifikacyjnej nie przekracza  5.000 złotych.

Jeżeli szacunek p rzekracza  5.000 złotych, wnioski i protokóły  
w inny być  przedłożone do zatw ierdzenia  Panu W ojewodzie  Ś lą 
skiemu.

§ 8.
Inw entarz  zbędny lub zniszczony, s tanow iący  przedmioty 

sztuki i zaby tku  i zakwalifikowany p rzez  Komisję jako taki winien 
b y ć  przekazany  do dyspozycji K onserw ato ra  p rz y  ś lą sk im  U rzę 
dzie W ojewódzkim

§ 3.
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Zakwalifikowany do sp rzedaży  inwentarz- może być sp rze
dany  w yłącznie  w  drodze prze targu.

Członkowie Komisji pod żadnym  w arunkiem  nie moga n ab y 
w ać  przedmiotów zakwalifikowanych przez siebie do sp rzedaży  
i p rzez  nia oszacowanych.

§ 10.
O ile p rze ta rg  nie dał wyniku z powodu wysokiego szacunku, 

p rzedm ioty  zakwalifikowane do sp rzedaży  podlegają ponownemu 
oszacowaniu przez Komisję celem odpowiedniego obniżenia ceny  
sprzedażnej.

Sprzedaż  z wolnej ręki dozwolona być może jedynie w  tym 
wypadku, gdy p rze ta rg  nie dał wyniku lub gdy w artość  p rzed 
miotu jest niższa od kosztów ogłoszenia przetargu.

§ 11.
Do w ysokości szacunku nieprzekraczającego 5.000 zł. sp rze

daż  zbędnych przedmiotów- winna się odbyw ać  w drodze p rze 
targu ofertowego.

§ 12.
W  razie gdy w artość  przedmiotów poszczególnych zakwalifi

kow anych  do sprzedaży lub razem w zię tych  p rzek racza  5.000 zł., 
winna być zarządzona sprzedaż przez publiczna licytację, o której 
należy umieścić ogłoszenie w Gazecie Urzędowej Wo-iewód-ztwa 
Śląskiego i dwóch poczytnych czasopismach miejscowych.

§ 13.
O mającym się odbyć p rzetargu  względnie publicznej licytacji 

na leży  każdorazow o powiadomić Urząd Kontroli P ań s tw o w e j  w 
Katowicach.

K w ota osiągnięta ze sprzedaży  winna być za rachow ana  na 
dochód budżetu Śląskiego.

§ 14.
Postanowienia  pow yższe  obowiązują od 1. grudnia 1930 r.

W o j e w o d a  Ś l ą s k i :
w  z.

(— ) Ż u r a w s k i ,
W icew ojew oda Śląski.

§ 9.

171.
ś ląsk i  Urząd W ojewódzki 

W ydzia ł  Oświecenia Publicznego
L.: O. P. 1-3357. Katowice, dnia 10. grudnia 1930 r.

W sprawie odwołań od uchwał Komisyj Egzaminacyjnych.
Ministerstwo W yznań  Religijnych i Oświecenia Publicznego 

reskryptem  Nr. 11-21462/30- z dnia 20. X. 1930 r. w yjaśnia  na za sa 
dzie ar t .  86 rozporządzenia  P rezy d en ta  Rzeczypospolitej z dnia
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22. III. 1928 r. o 'postępowaniu administracyjnem (Dz. U. R. P. Nr. 
36, poz. 341), że odwołania opieki rodzicielskiej ud uchwał P a ń 
s tw ow ych  Komisyj Egzaminacyjnych, p rzeprow adzających  gim na
zjalne egzam iny dojrzałości, sa niedopuszczalne, ponieważ regula
min gimnazjalnych egzaminów dojrzałości, w prow adzony  w życie 
rozp. Ministerstwa W yznań  Religijnych i Oświecenia Publicznego 
z dnia 19-go grudnia 1925 r. L. 18655/11. nie zaw iera  postanow)ie-< 
nia, uprawniającego ucznia gimnazjum względnie jego rodziców lub 
opiekunów do odw oływ ania  się od postanowień Komisji E gza
minacyjnej w  przedmiocie wyniku egzaminu lub niedopuszczenia 
do części ustnej egzaminu dojrzałości na podstawie wyniku części 
pisemnej. Postanow ienia  względnie uchwały  Komisji Egzamina
cyjnej nie mogą być również uw ażane za orzeczenia lub decyzje 
w ładz  szkolnych w  rozumieniu rozporządzenia  o postępowaniu 
administracyjnem, od k tórych przysługuje praw o odwołania do 
w yższej instancji administracyjnej. S tosowanie  w  danym  w ypadku 
postanow ienia  § 6 rozp. Min. W. R. i (J. P . z 25. sierpnia 1928 r. 
(Dz. Urz. Min. Nr. 10, poz. 168) nie jest uzasadnione, ponieważ 
przepis ten mówi o orzekaniu przez K uratorów  Okręgów  Szkol
nych w  instancji odw oław czej w  spraw ach uczniowskich od de
cyzji szkoły, a nie od uchwał Komisyj Egzaminacyjnych.

Z a  W o j e w o d ę :
(—) Dr. Ręgorow icz m. p.

Naczelnik W ydziału .

172.
Śląski Urząd W ojewódzki 

W ydzia ł Oświecenia Publicznego.
L.: O. P. 1-3641. Katowice, dnia 10- grudnia 1930

W sprawie uświadamiania m łodzieży szkolnej o stratach, w y w o 
łanych uszkodzeniem linij telefonicznych i telegraficznych.

Nawiązując do okólnika z dnia 6. Iipca br. Nr. 11-12995/30 
(przedrukow anego w  Dz. Urz. W. O. P. Nr- 9 z r. 1930, poz. 117) 
Ministerstwo W. R. i O. P. s twierdza, że akcja w  kierunku uśw ia
damiania ludności i młodzieży o szkodach pow odow anych  um yśl
iłem psuciem linij telegraficznych i telefonicznych, nie dała jeszcze 
pożądanych wyników.

P on iew aż  uświadamianie ludności i młodzieży może mieć 
jednak duży w p ły w  na zmniejszenie się ilości umyślnych uszko
dzeń, polecam usilnie Panom  D yrektorom  względnie Kierownikom 
szkół, aby zwrócili szczególniejszą uw agę na wspomnianą akcję 
i poprowadzili ją celowo i w ytrw ale .

Z a  W o j e  w  o d ę :
(- ) Dr. Ręgorowicz

N a c z e l n i k  W y d z i a ł u :
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Śląski Urząd W ojewódzki 
W ydzia ł Oświecenia Publicznego

L.. O. P. III-1755/1. Katowice, dnia 10. grudnia 1930 r.

W sprawie taks egzam inacyjnych dla eksternów z kursu 6 klas
gimnazjalnych.

Ministerstwo W yznań  Religijnych i Oświecenia Publicznego 
reskryp tem  Nr. 11-22004/30 z dnia 6. X. 1930 r. oznajmia, że w y s o 
kość opłat egzaminacyjnych dla eksternów  z kursu sześciu klas 
gimnazjalnych oznaczoną została  w  kwocie 30 zł., obowiązującym  
dotąd i nadal aż do odwołania okólnikiem z dnia 22. września  
1924 r. Nr. 9944/,D. II./24.

W edług  pow yższego  okólnika kandydac i  do takich egzam i
nów uiszczać winni opłatę egzaminacyjną do rąk d y rek to ra  szkoły, 
k tó ry  fundusz stąd p o w s ta ły  rozdziela m iędzy egzaminatorów-

Z a  W o j e w o d ę :
(—) Dr. Ręgorowicz,
Naczelnik W ydziału .

174.

174.
Śląski U rząd  W ojewódzki 

W ydział Oświecenia Publicznego.
L.: O. P. 1-3667. Katowice, dnia 10. grudnia 1930 r.

W sprawie uprawnień absolw entów  Kursu Pedagogicznego przy 
U niw ersytecie Jagiellońskim.

Ministerstwo W y zn ań  Religijnych i Oświecenia Publicznego 
reskryp tem  z dnia 27. listopada 1930 r. Nr. II. 25914/30 wyjaśnia , 
że ukończenie dwuletniego Kursu Pedagogicznego przy  U niw er
sytecie Jagiellońskim przez osoby, posiadające już uprzednio s to 
pień magistra 'filozofji lub zdany egzamin naukowy, nrzy dopu
szczaniu do państw ow ego egzaminu pedagogicznego w edług roz
porządzeni i z dnia 9. października 1924 r / i D z .  Urz. Min. W . R. i O. 
P . Nr. 18, poz. 185), podlega postanowieniom § 6 wymienionego 
rozporządzenia o zwolnieniu od niektórych części tego egzaminu, 
również w  indywidualnych w ypadkach  może zastąpić dwuletnią 
p rak tykę  przedegzam inową. w ym aganą  cy tow anem  rozporządze
niem, względnie rozporządzeniem z dnia 29. s tycznia 1923 r. (Dz. 
Urz. Min. W. R i O. P. Nr. 9, poz. 68).

Z a  W o j e w o d ę :
(—) Dr. Ręgorowicz
Naczelnik W ydziału.
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Śląski Urząd W ojewódzki 
W ydzia ł Oświecenia Publicznego.

L.: O. P .  IV-3269/3. Katowice, dnia 26. listopada 1930 r.
W  sprawie wynagrodzenia nauczycieli i kierowników dokształ

cających szkół wiejskich.
ś lą s k a  R ada W ojew ódzka  ustaliła uchw ałą  z dnia 20. listo

pada 1930 r. (L. R. W . 853 z dnia 21. XI. 1930 r.) następujące n o r 
m y w ynagrodzen ia  za naukę i za k ierow nic tw o dokształcających 
szkól wiejskich:

Za każdą  klasę z 6 godzinami nauki tygodniowej o trzymuje 
kierowniK miesięcznie 15,— zł., za każdą  klasę  z 7 godz. nauki 
tygodniowo 17,50 zł. miesięcznie, a za  każdą klasę z 8 godz. nauki 
tygodniowo 20,— zł. miesięcznie. W ynagrodzenie  to m oże być 
płatne tylko za czas  od dnia 1-go listopada do 31-go m arca  i liczy 
się od dnia rozpoczęcia nauki w  szkole.

Jako normę w ynagrodzenia  nauczycieli za  naukę ustala się 
20,— zł. miesięcznie za każdą godzinę nauki tygodniowej w r a 
chunku miesięcznym

Za w y ch o w aw stw o  można poszczególnym nauczycielom 
p rzyznać  w ynagrodzenie  w  w ysokości 10,— zł. miesięcznie za 
klasę, zależnie od  p racy  w y ch ow aw czej  nauczycieli nad młodzieżą 
tak  w  szkole, jak i poza  szkołą.

O k re sy  czasu dłuższe niż %  miesiąca liczy się jako ca ły  
miesiąc, k ró tsze  niż %  miesiąca jako '/i miesiąca.

W ynagrodzen ie  to jest p ła tne jednorazow o z dołu po ukoń
czeniu nauki w  dokształcających szkołach wiejskich.

Z a  W o j e w o d ę :
(— ) Dr. Ręgorowic/.
Naczelnik W ydziału.

175.

176.

Ruch s łu żb ow y .
I. Szkolnictw o średnie ogólnokształcące:

Ks. Krzywoń Brunon, nauczyciel państw, gimn. w  Bielsku przenie
siony został w  stan spoczynku z dn. 30. XI. 1930 r. (L. O. P. III. 3753).

II. Szkolnictwo pow szechne:
P an  Minister W . R. i O. P. reskr.  z dnia 14. X. 1930 r. Nr. II. 

22209/30 zam ianow ał p. Józefa Mirka prow iz . zast . inspektora na okręg 
Katowice II w  Siemianowicach.

P .  Ludwik Wójcik mianowany kierownikiem szkoły powszechnej 
w  Siemianowicach z dn. 1. X. 30 r. L. O. P. II. 6871.

Mianowani nauczycielami pp.:
Jan ików na W an da  w  Świętochłowicach, 'Rejdyk Józef w  P ielgrzy- 

mowicach, Grela Stan is ław  w  Katowicach, Mosz F ranciszek w Miedznej,



4C8 v

Kalecianka Janina, Korzeniowska W anda, K rasów na W iktorja  w Ryduł
towach, G awroński Jerzy  w  Chwałowicach, H orky  Karol w  Piecach, G rzy- 
w aczów na Marja w Łaziskach Średnich, Ł azow ska  Matylda w Wielkich 
Hajdukach, Herdzianka Helena w  Nowym Bytomiu, Lipska Paulina w R u 
dzie Si., Cinciata Jan w Skoczowie, Lamżanka Aniela w Odrze, Jakubln- 
ków na Ema w Nakle, F ilanowska Zofja w Olsztynie, Michalska Anna 
w  S tarych  Tarnow ieach, Rogulski Józef w  Kamieniu, Habla Józef w  No
w ym  Bytomiu.

Przeniesieni pp.:
Tereszk iew iczów na Eleonora w  Siemianowicach z Szk. Posz. im. Ko

ściuszki do Szk. Pow sz .  im Kr. Jadwigi, Bartkow ski Jan z Bogucic do 
Katowic-Załęża, Szelcówna Julianna z Cielmic do Woli, P azu rek  Ignacy 
ze Skoczow a do Ustronia, W yciślok W incenty  z P rzy szo w a  do Zor, 
H ernerów na Marja z Knurowa do Kuratorium Kraków., P an ków na  Marja 
z Kuratorjum Kraków, do Knurowa, Łabaziew icz Aleksander z Kozłowej 
G óry do Biertułtowy, Chłopek S tanis ław  z Król. Huty ded Chorzowa, Pa- 
n yzów na E ryka  z Kamienia do Cliropaczowa, Miczkówna Anna z Ł agie
wnik Sl. do Lipin Si., Neugebauer Roman z Rudy Si. do Bytomia, Bó- 
lówna Irena z Bykowiny do Król. Huty, Mrożek Augustyn z Łańce do 
Marklowic Dolnych, P ią tkowski Józef z C liropaczowa do Wielkich Haj
duk, Matusiak Józef z P aw iow a  do Rybnika, Gostkowski Tadeusz  z P o d 
lesia do Wilna.

Zwolnieni pp.:
Bronisława z Cieślów Szrnejowa w Bobrownikach z dniem 31. XII. 

30 r. z puwodu zarnążpójścia, Morawiecówna Hildegarda nauczycielka 
w R u d z iB n a  podst. art. 73, F raczk ow a  K ata rzyna  z Augustynowiczów 
z MikołoWa na w łasną  prośbę, K raw Ł czek  Leon z Król. Huty na podsta
wie art. 73.

Przeniesieni w stan spoczynku pp.:
W ojnar Jerzy^naucz .  st. w  Skoczowie z dn. 30. XI. 30 r., Klimon- 

dów na S tan is ław a z dn. 30. XI. 30 r., W aszek  Antoni z dn. 30. XI. 30 r. 
Macura Paw eł,  T ro jnarów na  K atarzyna z dn. 1. X. 30 r., Śmiałowski W ło 
dzimierz z sem. naucz. męsk. w  Pszczynie  z dn. 30. XI. 30 r.

177.

K O N K U R S Y .
W ydzia ł  Oświecenia Publicznego Śląskiego Urzędu W ojewódzkiego 

ogłasza konkurs na następujące posady kierowników szkół powszechnych:
1) 5-kIasowej szkoły powszechnej w Ktokocinie pow. Rybnicki, 

(mieszkanie służbowe).

2) 8-kIasowej szkoły powszechnej II. im. Bogdaina w  Radzionkowie 
pow. Tarnogórskiin.

3) 2 klasowej szkoły powszechnej w  Adaniowicach pow. Rybnicki 
(mieszkanie służbowe).

4) 3-klasowej szkoły powszechnej w  Ruptawie pow. rybnicki,  po
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sada połączoną z organistostwcni; dla organfcty jest mieszkanie służbo
we, ogród i 11.5 lia pola).

5) 3-klasowej szkoły powszechnej w  Sadowiu pow. lubliniecklm, 
(posada połączona z organistostwem).

6) 5-klasowej szkoły powszechnej w Olzie pow. rybnicki, (mieszka
nie służbowe).

7) 5-klaso'wej szkoły powszechnej w Radlinie-Głożynach pow. r y 
bnicki.

8) 5-klasowej szkoły powszechnej w R ogowie pow. rybnicki.
9) 8-klasowej szkoły powszechnej im ks. J. Poniatowskiego w Ka

towickiej Hałdzie Pow. katowicki, (mieszkanie służbowe).
Podania należycie udokumentowane należy wnosić d rogą  służbową

do W ydzia łu  Oświecenia Publicznego na posady pod L, p 1—2 do 15.
s tycznia 1931 r., pod L. p. 3—8 do dnia 15. lutego 1931 r., pod L. p. 9
w ciągu 4 tygodni od daty ukażania się niniejszego numeru Dziennika 
Urzędowego.

178.'

K O M U N I K A T Y .

..GÓRKA”
Kolonja Lecznicza D ziecięca Im. Dr. Med. Rektora J. Brudzińskiego 

przy Zdroju w Busku.

Geneza: W  sierpniu 1918 r., w zaraniu odradzającej się wolności
Polski, rzucona została przez Dr. Szym ona S tark iew icza  odezwa do Spo
łeczeństwa, inicjująca, w imię hasła „ratujmy dzieci polskie” —stworzenie 
uzdrowiska dziecięcego, w ydarc ia  dzieci polskich z nor i su teryn  m ia s t ,— 
na słońce, na wieś, w dobre warunki klimatyczne, dania dziecku opieki 
lekarskiej,  powietrza, odżywiania dobrego. Hasło to rzucone w chwili 
gdy nędza, głód, choroby — wynik wojny światowej, dziesią tkowała naj
młodsze- pokolenie, znalazło żyw y oddźwięk w Społeczeństwie. P rz y s z ły  
wdowie, dziecięce, robotnicze grosze, pierwsze od młodzieży i robotników 
z Zagłębia, przyszła  znaczniejsza ofiara od przem ysłow ca z Zagłębia inż. 
S.t. Knothego, umożliwiając rozpoczęcie realizacji myśli o budowie uzdro
wiska dziecięcego. Zakupione zostało 10 mórg pustego ugoru, na wzgórzu 
położonym tuż przy Busku-Zdroju, słynnym z cudownego w prost  działania 
wód mineralnych, siarczano-solnych,, na schorzenia gruźlicze, s taw ów , 
kości, skóry, gruczołów, na reum atyzm , skrofuły, przymiot. A 31 g ru 
dnia 1918 r. rozpoczęto już kopanie gliny do w yrobu  cegły na budow ę 
p rzyszłego pałacu dziecięcego, w październiku 1919 r. utworzono Komitet 
Budowy Kolonji Leczniczej Dziecięcej im. Dr. Rektora  J. Brudzińskiego, 
imienia człowieka, k tóry  p ierwszy rozpoczął budowę szpitali dziecięcych 
w Polsce, pierwsze mocne podwaliny kładł pod lecznictwo dziecięce. 
W  lecie 1920 r. rozpoczęto kolonię sezonową dziecięcą dla 60-ga dzieci 
skrofulicznych z D ąbrow y Górniczej i jednocześnie rozpoczęto budowę 
sanatorjum dziecięcego. Zainteresowano S tow arzyszen ia  społeczne i h u 
manitarne, Rząd, Sejmiki, Magistraty miast, potem Kasy Chorych, u tw o
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rzono S tow arzyszen ie  pod obecną nazw ą i poprzez lata n iezw ykłego tru 
du, ofiarnej pracy, w ysiłków  i ciężkiego znoju, doprow adzono  do s tw o 
rzenia wielkiego uzdrow iska dziecięcego, którego nie powstydzi się Po l
ska przed zagranicą, uzdrowiska jednego z p ierwszych w Polsce, u rzą
dzonego nowocześnie, zaopatrzonego w najnowsze zdonycie techniki.

Sanatorium: W ybudow ane  w 1927 roku: w zimie tegoż rokc leczo
no już 30 dzieci, s topniowo powiększając ilość dzieci, p rz y  jednoczesnem 
wykańczaniu  ostatecznem budynku. Dziś Sanatorium jest już w y ko ń
czone, pojemności 200 chorych dzieci, dla leczenia całorocznego, z g a 
binetem ' Roentgena, oddziałem ortopedyczno-chirurgicznym, djatermlą, 
lampami kw arcowetni,  p racow nią kliniczną, łazienkami do kąpieli siarcza- 
nych i higienicznych, natryskami, centralnem ogrzewaniem , wodociągami 
i kanalizacją, e lek trycznem  oświetleniem, pralnią mechaniczną itp. Sana- 
torjum mieści się w  specjalnym gmachu dw upię trow ym , m urowanym , w/g 
projektów inż. Nowakow skiego z Krakowa o kubaturze 20.000 mtr.  sz. 
z prześlicznemi wielkiemi salami, hoolami, pełne św iat ła  i słońca.

Kolonje sezonow e w Busku: Obok Sanatorium, w oddzielnych pa
wilonach letnich, konstrukcji inż. J. Koszyc-W itkiewicza z W arsz aw y ,  
pawilonach „szklanemi domam i” z marzeń Żeromskiego, mieszczą się 
kolonje sezonowe dziecięce, p rzez  które w sezonach letnich przewija się 
obeonie po 1.200 i w yżej dzieci rocznie, p rzebyw ających  na kuracji po 
6 tygodni. Dzieci kąpią się w  P ań s tw o w y m  Zakładzie Zdrojowym (do 
czasu w ybudow ania  w łasnych  Górki Łazienek) korzysta jąc  przytem  ze 
wszystkicli urządzeń sanatorjum stałego. Znaczny, 40-morgowy teren 
pod ogrodami, parkiem, boiskami, placami zabaw , laskiem brzozow ym  1 
sosnow ym  daje dzieciom leczącym się możność pełnego w y korzystan ia  
wsi, w  znakomitem, nieomal o charak te rze  p odgórsk im ,, powietrzu i ży- 
ciodajnem słońcu.

Kolonia w ypoczynkow o-obserw acyjna. P ró cz  Kolonji sezonowe] 
na Górce, w  Busku, p row adzona  jest Kolonja o charak terze  w yp oczy n 
kowo obserw acyjnym  w Tarnoskale , na połowie drogi z Kielc do Buska, 
na 120 dzieci. Kolonja mieści się w  dzierżawionych budynkach, pięknych 
daw nych oficynach dw oru Tarnowskich, dziś świetnie zachow anych  za 
bytkach  przeszłości, w ogrodzonym parku-lesie sosnowym , na skatach 
rosnącym.

Kolonja leśna. W  niedalekiej przyszłości uruchomioną zostanie ko
lonja leśna, o 4 kim. od Górki,  w lasach państw ow ych w W ełczu, na 
piaszczystym, suchem, p  znakomitem klimacie, wzgórzu, na 3 ha lasu 
dzierżawionego Górce przez Dyrekcję Lasów  P ań s tw ow ych  na 36 lat.

Kolonja rzeczna. P rzez  kilka lat p row adzono też, w skrom nym  za
kresie, Kolomję rzeczną nad Wisłą, dla 50—70 dzieci, poprzednio w Ujściu- 
Jezuickiem przy ujściu Dunajca do Wisły, w ostatnich latach w  W iniarach 
nad W is łą  (24 kim., od Górki), w s ta ry m  polskim dworze, na wzgórzu 
położonym, pięknym s ta rym  ogrodem okolonym. Kolonja ta, nie urucho
miona ze w zględów  specjalnych w  1930 r. leży w ram ach  zamierzeń dal
szych  Górki w tym kierunku, dla w yzyskan ia  rów nież  i szarej polskiej 
Wisełki jako jednego z czynników leczniczych.
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Kolonja morska. W  Hallerowie nad Bałtykiem prowadzi G órka co
rocznie od 1924 r. kolonie morską na 150 dzieci, Doskonałe rezulta ty  do
tychczasowe leczenia dzieci w  klimacie nadmorskim, dobroczynnego dzia
łania kąpieli morskich, stawiają  sp raw ę rozbudow y tego uzdrow iska na 
jednym z ważniejszych miejsc w  planach ogólnych Górki.

Półsanatorjuni. W  stadjum organizacyjnym znajduje się półsanato- 
rjum wzgl. letnie, na 6 0 —80 dziedzi, czynne od 1. IV do 1. Xf, jako uzdro
wisko o charak te rze  pośrednim pomiędzy sanatorium a kolonjami sezono- 
wemi, z okresem leczenia minim. 3 miesiące. P o trzeba  s tw orzena  takiego 
uzdrow iska  pośredniego, r ó w n i e ż o  charak te rze  prewentorium, staje się 
pilną, w obec konieczności wieloKrotnie eliminowania z materiału  sezono
wego dzieci ciężej chorych, wymagających, ściślejszej opieki, leżących, 
również potrzebujących wyciągów, gipsów i t. p., k tóre jednak do San a
torium iść nie mogą, czy wobec większych tamże kosztów  leczenia, p rzy j
mowania dzieci do Sanatorjuin na rok i dłużej, czy też w ysłan ia  dzieci 
przez niektóre organizacje (Kasy Chorych i inn.) tylko na okres  13 tygo
dni. Półsanatorjum  mieścić się będzie w  specjalne przys tosow anych  do 
tego 2-ch elementach pawilonów sezonowych i ko rzys tać  będzie z w sze l
kich urządzeń leczniczych sanatorium i kolonji sezonowych.

Całość uzdrowisk Górki, ujęta w poszczególnych etapach wyżej 
wymienionych, s tw arza  ram y do jakby całego sys tem u lecznictwa przy- 
rodo-leczniczego, od kolonji w ypoczynkow ych  do Sanatorium, z poszcze- 
gólnemi ogniwami: Kolonją kąpielową w  Busku, leśną, rzeczną, morską, 
podgórską i półsanatorjum-prewentorjum, co umożliwiłoby odpowiednie 
kwalifikowanie dzieci do poszczególnych uzdrowisk, przenoszenia z je
dnych do drugich, dla pełnego w y korzystan ia  właściwości leczniczych 
odnośnych uzdrowisk i przystosow ania  uzdrowisk do rodzaju schorzenia.

Szkoła. W  sanatorium, od roku czynną już jest i doskonale rozwija 
się szkoła, o programie szkół powszechnych. P o  długim okresie prób 
i w ysiłków , zorganizowana obecnie szkoła ma niezwykle wielkie znacze
nie ogólno-wychow awcze, [m ożliw a dzieciom, k tórych kuracja  w ym aga  
czasem 1—2—3 lat przebyw ania  w Sanatorjum — w ykorzystan ie  czasu 
na naukę, kształcenie umysłu i serca, dla przygotow ania  zdrow ych  fizy
cznie i moralnie przyszłych członków Społeczeństwa. Nauka — w y ch o 
wanie — leczenie łączy sic tu w  całokształt  opieki nad dzieckiem, dając 
już obecnie pod każdym względem bardzo dobre rezultaty . Podkreślić 
należy dodatni w p ływ  racjonalnego zajęcia dzieci na ich psychikę i na 
w ynikający z tego dobry w p ły w  na zdrowie fizyczne i leczenie. Dla 
dzieci s tarszych  nauczanie oparte jest częściowo na systemie Daltońskim. 
Dla dzieci małych prowadzi sie przedszkole, z p rzystosow aniem  metod 
Montessori do tutejszych w arunków .

Szkoła rzemiosł. Specjalną uw agę zw raca  się też na możliwość 
fachowego w ykszta łcen ia  dzieci sanatoryjnych. W  tym celu prowadzone 
są przez specjalnych nauczycieli: roboty  kobiece, introligatorstwo i ko- 
szykars tw o. Jes tto  zaczątkiem zamierzonej szkoły rzemiosł i w arsz ta tó w  
pracy, wśród których w ażną część stanowić będą w a rsz ta ty  ortope
dyczne, . . .
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Szereg  dzieci, lecząc się, będzie mogło więc n a u c z y ć ł s ię  faclui 
p rzys tosow anego  do zdolności, czy częściowego naw et ka lec tw a, nie s ta 
jąc się przeto  w przyszłości ciężarem Społeczeństwa.

Rodzaje schorzeń i leczenie. Do Sanatorium, półsanatorjum i Ko
lonii sezonowych, przyjmow ane są dzieci od 4 do 14 lat, obojga płci, chore 
na gruźlicę pozapłucną, t. zw.. chirurgiczną, kości, s taw ów , gruczołów, 
skóry , krzywicę, reum atyzm , anemje, wadliwe przemiany materji, p rzy 
miot w rodzony, zniekształcenie kośćca i inne przewlekłe choroby wieku 
dziecięcego. Dzieci z chorobami zakaźnemi : udziela.iącemi się nie są 
p rzyjmowane.

O kres leczenia: w Sanatorium dzieci do^długiej kuracji (schorzenia 
cięższe): w półsanatorjum 4 miesiąęe, w Kolonji sezonowej minimum
6 tygodni.

Leczenie kąpielami siarczano-słonemi, inułowetni, okładami, kąpiela
mi słonecznemi, naświetlaniem, w erendowaniem , racjonalnem odży w ia 
niem (system prof. P irqueta).

Opłaty. Opłaty za całkowite leczenie, zabiegi wszelkie do ch irur
gicznych włącznie, pełne utrzymanie, opiekę lekarsko-pielęgniarską, w., 
chow a wczą, w raz  z nauką w Sanatorium  — zł 10 dziennie, (ulgowe zł 8 
dziennie), w Półsanatorjum  zł 8 dziennie (ulgowe zł 6.25), w Koloniach 
sezonowych zł 6.25 (ulgowe zl 4.50), w Kolonji morskiej zł 5.

U lgow e warunki leczenia. Ulgi w opłatach (ceny ulgowe) p rzy 
sługują dzieciom przesy łanym  przez Członków Stow ai zyszenia posiada
jącym udziały (w kłady) w kosztach budow y uzdrowiska. Za dzieci p ra 
cowników państw ow ych  (za kartami skierowania lekarzy  urzędowych) 
75% płaci Rząd.

Udziały. Udział> dające uprawnienia do ulgowego leczenia dzieci są:
1) na sanatorjum, po zł 8.00(1 (p rzew idyw ane  podwyższenie do 10.000), 

przyczem I udział dd'je p raw o do ulgowego leczenia stale I-go dziecka 
w Sanatorjum i 3-ga dzieci przez okres 42 dni każdego roku w  K o 
loniach sezonowych,

2) na Fółsanatorjum po zł 5.000, przyczem 1 udział daje p raw o do ulgo
w ego leczenia 1-gjś dziecka każdorocznie w półsanatorjum przez okres 
7-miu miesięcy i i-go dziecka przez okres 42 dni każdego roku w Ko
loniach sezonowych.

Ilość w kładów  posiadana przez 1 instytucję nic jest ograniczona, 
uw arunkow ana  jedynie ilością ogólną miejsc w Sanatorium i P ó łsan a 
torjum.

C złonkowie udziałowcy. D otychczas Człoiikami-udziafowcami G ór
ki są: Min. P ra c y  i Opieki Społecznej,  Min. S p raw  W ew n. Dep. V. Służby 
Zdrowia, 7 Sejmików, 14 Magistratów, 14 Kas Chorych, 8 instytucji spo
łeczno-humanitarnych i in. Kwoty wpłacone dotychczas jako udziały w y 
noszą zł. 1.620.901,02.

D ziały przem ysłow e. Górka posiada prócz wymienionych wyżej 
działów leczniczych — działy przem ysłow e, założone z myślą częścio
wej sam owystarczalności ,  w  pojęciu zmniejszania kosztów  leczenia dzle-
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ci, bezpłatnego leczenia dzieci, dalszego inw estow an ia  i rozwijania uzdro
wisk. Działy te związane są p rzy tym  z bezpośredniemi potrzebami Górki, 
bądź w  zakresie zaopa tryw an ia  uzdrowisk we w łasne  produkty, bądź. 
produkowania m ateria łów  budow lanych zw iązanych  z dotychczasow ą 
budow ą i rozbudow ą uzdrowisk. Są to: a) cegielnia mechaniczna z p ie
cem Hoffmana, do w yrobu  3.500.000 sztuk cegły rocznie, z możnością 
uruchomienia w ytw ó rn i  dachówek i sączków, b) ta r tak  parow y, c) go
spodars tw o rolne, na posiadanych przez Górkę ogółem 72 morgach ziemi, 
d) ogrody w arz y w n e  i owocowe, na 22 morgach z 1.000 drzew  ow oco
wych, inspektami i cieplarnią, e) hodowla nierogacizny, f) krowy.

Z działów tych p rzedew szystk iem  ma G órka w łasną  cegłę n a  bu
dow y, oraz  materja ł budow lany drzew ny, jak i w łasne p ro du k ty  i owoce 
z ogrodów, mleko i t. p.

Majątek Górki. W arto ść  majątku Górki w /g  ksiąg wynosi obecnie:
a) nieruchomości  zł 1.967.421
b) Igrunty w łasne  ,, 125.915
c) ruchomości .   „ 329.455

zł 2.422.791
W ar to ść  zaś w/g Komisji szacunkowych urzędowych, z 1928 i 1929, 

wynosi zł 3.156.083, obecnie zaś, rzeczyw is ta  dochodzi do czterecli miljo- 
nów złotych.

Wnioski i Uwagi: Tak szybki rozwój instytucji, gdzie w  ciągu 12 lat 
z pustego ugoru polskiego zdołano s tw orzyć  wielkie dziś uzdrowisko 
dziecięce, pokryć nagie wzgórze, nad Buskiem-Zdrojein położone, piękne- 
mi monumentalnemi budowlami, pawilonami, ogrodami, laskiem brzozo
wo-sosnow ym  i t. p. gdzie stw orzono  uzdrowisko, gdzie leczy się dzisiaj 
powyżej półtora tysiąca dzieci rocznie, dzieci w y iy w a n y c h  z objęć cho
roby i nędzy, św iadczy tak o niezwykłej mocy polskiego ducha, k tó ry  
w yzw olony  z niewoli wielkie i potężne tw orzy  dzieła we w szystk ich  
dziedzinach życia, jak i o wielkiej potrzebie takiego uzdrowiska dzie
cięcego w Kraju naszym, gdzie przecież kilkaset tysięcy dzieci choruje 
na gruźlicę kostną, krzywicę, anemję i t. p.

Zrozumienie tej potrzeby i dążenie do jej zaspokojenia, do zabez
pieczenia bytu i rozwoju instytucjom takim, jak Górka i Górce podobnym, 
jest dziś n iezwykle ważnem i pilnem zagadnieniem, które Społeczeństw o 
nasze niewątpliwie doceni. Tak jak pilną potrzebę ra tow ania  dziecka 
polskiego docenili ci, co p ierwsze na Górkę składali ofiary i pomoc jej 
nieśli.

Paździe rnik  1930 r.

POLONISTA, dwumiesięcznik, pośw ięcony sprawom nauczania języka  
polskiego w szkołach pow szechnych, średnich ogólnokształcących i zaw o
dow ych oraz zakładach kształcenia nauczycieli — W arszaw a, Instytut 

W ydaw niczy „Bibljoteka Polska” zeszyt I.
Brak czasopisma poświęconego nauczaniu języka polskiego w szkole 

odczuwano w naszej prasie pedagogicznej bardzo poważnie. Obecnie luka 
ta została  w ypełniona dzięki powstaniu specjalnego organu p. t. „Poloni
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s ta ” , k tóry  omaw iać będzie zagadnienia, dotyczące nauczania języka pol
skiego w  Szkotach w szystk ich  typów. W ’ szczególności zam ierza  pismo 
poświęcić baczną uwagę następującym  zagadnieniom: budow a p ro g ra 
mów, opartych na podstawie psychologicznej, sp raw a  celów  nauczania 
języKa polskiego, racjonalne nauczanie mowy, pisma, czytania  i l i teratury, 
nauka o języku, w yrabianie  sprawności językowej, budzenie zamiłowań 
do czy te ln ic tw a  u młodzieży, kółka li terackie, teatr  szkolny, bibljoteki 
i inne pomocnicze instytucje szkolne, kształcenie i dokształcanie nauc^y- 
cielLpoInistów, zaznajamianie ich ze s tanem w y d a w n ic tw a  i podręczni
k ó w  szkolnych o raz  s tanem nauczania  języków  o jczystych zagranicą.

Zamierzeniom tym  odpow iada treść zeszytu  I, k tó ry  ukazał się przed 
kilku dniami. I tak: prof. Adam Antoni Kryński omaw ia w  artykule  „ Ję
zyk  o jczysty  a w ychow anie  m łodzieży”  zagadnienie popraw ność5 jeżyka 
w  odpowiedziach uczniów oraz rolę, jaką nauczyciel-polonista odegrać 
może w  rozbudzeniu w śród  młodzieży p rzyw iązan ia  do języka o jczy
stego. Dr. St. K awyn zajmuje się stosunkiem historji l i te ra tu ry  do sy s te 
matyki li te ra tury  w dzisiejszej szkole średniej i w y su w a  postulat aktuali- 
s tycznego ujęcia li teratury, t. j. ze s tanow iska  socjologicznego. Józefa 
Zmichow ska-Rytłow a pośw ięca  obszerne uwagi bardzo  ważnej sprawie 
planu opowiadań w  początkowem nauczaniu języka polskiego. Dr. H en
ryk  Schipper pisze o racjonalnem poprawianiu w yp racow ań . W  dziale 
informacyjnym i s raw o zdaw czym  znajdujemy artykuł M. Asanki-Japołła 
o k a tredach  polonistyki w  Europie i Ameryce, g łosy  polskiej i obcej p rasy  
pedagogicznej o nauczaniu języka ojczystego (za czas od stycznia  do 
czerw ca  1930 r.), recenzję Z. Klemensiewicza poświęconą p racy  A. S z y 
perskiego p. t. Dialekt kulturalny a gw ara ,  ocenę czytanek Mikulskiego 
pióra J. Saloniego, ocenę w ydan ia  „W arszaw iank i”  w opracowaniu J. Sa- 
loniego p ióra  dr. J. Zarem by w ra z  z au torefera tem  w yd aw cy .  — Z okazji 
setnej rocznicy powstania listopadowego dołączono do numeru planszę 
z reprodukcją  obrazu St. Wyspiańskiego-: Ludwik Solski w  roli S tarego 
W ia ru sa  z „W arszaw ian k i” . Całość obejmuje 40 stron druku, w y d an a  zo
sta ła  nadzw yczaj starannie  i wytwórnie .

A żeby u ła tw ić  nauczycielstwu, pracującemu zdała od większych 
ośrodków, orjentowanie się w  zjawiskach kulturalnego życia Polski,  re 
dakcja zapow iada w  następnych num erach dodatek  informacyjno-literacki 
pośw ięcony aktkualnościom li terackim i teatralnym.

iCena zeszy tu  2,— zl„ p renum era ta  roczna zł. 9,—, półroczna zł. 5,— .
Adres Administracji: W arszaw a ,  N owy Św iat  23/25, „Bibljoteka P o l

s k a” , Nr. konta  P. K O. 24.195.

WI sprawie książki Al. Bełcikowskiej p. t. „Pow stanie Listopadowe.”
W ydzia ł  Oświecenia Publicznego zw raca  uw agę na pow yższą  książ

kę i poleca ją dla o rganizatorów  obchodów setnej rocznicy pow stan ia  li
stopadowego.

Zamówienia zechcą Dyrekcje szkół k ie row ać  pod adresem  Głów na 
Księgarnia w ojskow a Sztab  G łów ny  W arsz aw a ,  W ojsko w y  Ins ty tu t Nau- 
k ow o-W ydaw niczy .  Cena książki w ynosi 2 zł. 80 gr.
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W  sprawie książki Instytutu Bałtyckiego p. t. „Obrona Pom orza.”
W ydzia ł  Oświecenia Publicznego poleca pow yższą  książkę dla bi

bliotek szkolnych. Książka ta omaw ia zagadnienia polskiej polityki m or
skiej i inne sp raw y  zw iązane z dostępem Polski do morza.

Zamówienie należy k ie row ać  pod adresem  G ebethner i Wolff filja 2 
w  W arszaw ie ,  ul. S ienkiewicza 9. — Cena książki z p rzesy łką  wynosi
21,45 zł.   ' j<  U

Konferencje informacyjne tila nauczycielstw a, 
ubiegającego się o dopuszczenie do egzaminu w stępnego na W. K. N.

W  terminie od 29 do 31 grudnia 1930 r. K uratorja  O kręgów  Szkol
nych w siedzibach W y ż sz y c h  Kursów Nauczycielskich organizują konfe
rencje dla k andyda tów  do egzaminu w stępnego  nu W yższe  K ursy  Nau
czycielskie w  r. 1931/32. Konferencje te nie mają charak te ru  obow iąz
kowego.

Celem konferencyj o charak terze  wyłącznie  informacyjnym jest 
udzielenie uczestnikom wyjaśnień, tyczących  się metod pracy  na kursie 
i zakresu  w ym agań  przy  egzaminie w stępnym , omówienie bibljografji, 
w szczególności książek w skazanych  do egzaminu, oraz  udzielenie infor- 
macyj, tyczących  się sposobu przeprow adzenia  egzaminu wstępnego 
i metody pracy  na W y ższy m  Kursie Nauczycielskim.

Spis konferencyj obejmuje poniższa tabela.

L. Siedziba
B liższy adres

Konferencja z grupy
UwagiP. W. K. N; przedmiotów

1 Kraków W aw el  9 human. (j. polski - 
j. niem. i j. polski 

historja)
2 Lwów ul. Zielona 10 geogr. przyr .  i hu

man. (jęz. polski 
i język ruski)

Zapisy na  kon- 
feiencje p rzyjm ują

3 Lublin Pedagogjum, 
Archidjakońska 3.

fizyko-matem. wymienione D y
rekcje W. K. N.

4 Toruń ul. Sienkiewicza humanist . i fizyko- w terminie do
Nr. 38 matem. dnia 15. grudnia

5 Poznań ul. G arncarska  7 fizyko-matem. 1930 r.

6 Warszawa C órczew ska  8 robót ręcznych 
i rysunku

D yrekcje W. K. 
N. udzielać będą

1) św. Anny,
rów nież  wszelkich

7 Wilno 1) humanist. ilnformacyj zg ła
2) W . Pohulanka 2) pedag. szającym się na

Nr. 25 konferencje.
8 Cieszyn Gmach gimn. m. 

im. Osuchowskie
go, Plac Sło

wackiego

fizyko-matem.
Czas trw ania :  

29. i 30. grudnia

9 M ysłowice ul. Seminaryjna 
8'— 10 (państw, 
semin. naucz. m.

robót ręcznych 
i rysunku

Nr. II - 27^21/30.
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179.

OGŁOSZENIE
W sprawie zaginięcia kwitarjaszy sekwestratorskich.

W  dniu 3. w rześn ia  r. b. zaginęły w Urzędzie S karb ow y m  podatków  
i optat skarbow ych  w W ołkow ysku  d w a  kwitar jusze sekw estra torsk ie ,  
a mianowicie:

1) Kwitarjusz zaw iera jący  niezużyte blankiety pokw itow ań i not 
serji J.-Nr. Nr. 436 498, 436 499 i 436 500, oraz

2) Kwitarjusz, zaw iera jący  niezużyte blankiety pokw itow ań serjl 
T. L. od Nr. 436 501 do Nr. 436 600 włącznie.

O dokonaniu ew entualnych nadużyć zaginionemi blankietami pokw ito
wań, wzgl. o ujawnieniu wymienionych pokwitowań należy  natychm iast 
donieść W ydzia łow i Oświecenia Publicznego.

(L. O. P. 1-3392 z dnia 12. listopada 1930 r.).

180.
S P R O S T O W A N I E .

W  wykazie  członków Komisji Egzaminacyjnej dla nauczycieli szkół 
powszechnych, zgłaszających się do egzaminu kwalifikacyjnego w części 
górnośląskiej W ojew ódz tw a  Śląskiego (Dz. Urz. W . O. P. 1930 r. Nr. II 
str.  468) pominięto p. W ładysław a Kaczorowskiego, kierownika szkoły 
w  Wodzisławiu, k tóry  został zam ianow any członkiem pow yższej Komisji 
re sk ryp tem  z dnia 29. X. 1930 r. L. O. P. 11-10453.

181.
W Y D A W N I C T W A

NADESŁANE KSIĄŻKI I CZASOPISMA.
M. Buyno-Arctowa. P erły Księżniczki Maji. Bajka nie bajka. Błękitnemu 

chłopcu opowiedziana. Z 13 rys. A. Gawińskiego. W yd. II. W y d a 
wnictwo M. Arcta w W arszaw ie ,  1930. Cena w  opr. zł. 8,— ,

G łów nym  wątkiem powieści jest legenda o perłach rodzinnych, 
p rzynoszących nieszczęście. One też, są p rzyczyną  w szystk ich  p rz y 
gód i p rzeżyć  małej Księżniczki. Dziwne są  te przeżycia. Stoją już na 
progu fantazji i rzeczywistości .  Zasadniczo nic w nich nie ma n ie
prawdopodobnego, lecz czyta jąc o nich, wchodzimy w raz  z świetlaną 
postacią Księżniczki Maji w  przepiękny św iat bajki-niebajki.

Jeśli można mówić o kolorycie książki, to koloryt „Pere ł  Książ- 
niczki Maji”  jest zdecydowanie  w yraźny .  Złoty, kolor słońca, jako 
symbolu wszystkiego, co dobre i piękne. To umiłowanie słońca p rze 
bija niemal z każdego zdania powieści. A jednocześnie dla uwidocz
nienia k on tras tów  — autorka  kreśli n iektóre epizody i sy lwetki czer
nią, przez co tamte, jasne zyskują jeszcze na w yrazis tośc i i sile. 
B arw ny, obrazow y styl i żyw y, jędrny, bogaty  język znakomicie h a r 
monizują z treścią.
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W. Gomulicki. Życie dla Ojczyzny. Powieść. W ydanie  IV. z .rys .  St. Ba- 
gieńskiego. W ydaw n. M. Arcta w  W arszaw ie ,  1930. Cena w opr. zf. 8. 
Książka osnuta jest na tle ostatnich lat panowania S tanis ława Augu
sta, a więc konstytucji trzeciego maja, wojny roku 1792, a zw łaszcza 
powstania Kościuszkowskiego. Głównymi jej bohaterami są dwaj 
młodzi kasztelanice, a ich losy, boje i przygody  są treścią powieści. 
Obok nich w ystępuje  wiele osobistości Historycznych, tych właśnie, 
które w ów czas  o dgryw ały  g łów ną rolę.

Książka ta, napisana żyw o i zajmująco, a jednocześnie owiana 
szlachetnym duchem pątrjotycznym, należy do jednej z najlepszych 
powieści his torycznych dla młodzieży. Na rynku księgarskim była  od 
dłuższego czasu w yczerpana,  poprzednie zaś w ydania  cieszyły  się 
zasłużonem powodzeniem.

Janowski Al. „Nasz P lac” . Opowiadanie dla dzieci. W yd aw n ic tw o  M. 
Arcta w W arszaw ie ,  1930. Cena w opr. zł. 4,50.

W  IV. wydaniu ukazał się „Nasz plac” Janowskiego, książka od- 
daw na ciesząca się ogrornnem powodzeniem w śród  młodocianych 
czytelników. Jes t to wesołe opowiadanie o gromadce dzieci w a r 
szawskich — dzieci ulicy.

Miały one „swój”  plac, na k tórym  ku ich rozpaczy rozpoczęto 
budować kamienicę. Zmartwienie jednak minęło szybko, bo dzieciaki 
w zmienionych w arunkach znalazły dla siebie jeszcze więcej ro z ry 
wek. zapoznają się z robotnikami, tow arzyszą  im przy robotach i co
raz dowiadują się czegoś nowego.

Książkę cechuje p rzedcw szystk iem  miły i pogodny humor. Z jaką 
w e rw ą  i znajomością dzieci — opisuje autor icli wesołe i ffabawne, 
z rzadka tylko smutniejsze przejścia i przygody. A jednocześnie książ
ka, mimo pozornej beztroski, spełnia duże zadanie pedagogiczne. 
Autor bowiem nadzw yczaj umiejętnie podaje między opisem uciech 
i trosk dziecięcych mnóstwo wiadomości kra joznawczych, tak, że 
mały czytelnik, p rzeczy taw szy  książkę dowie się, że „naszym pla- 

'  cem ” jest właściwie cały kraj.

M. Konopnicka. W domu i św iecie. Z 3 rycinami kolor, i 24 czarn. A. G a
wińskiego. W y daw n . M. Arcta w  W arszaw ie ,  1930. Cena w opr. zł. 4.

P iękną formę o trzym ała  ta książka, stanowiąca  piątą z cyklu, 
obejmującego drobniejsze w iersze Konopnickiej dla dzieci. Formę, 
dow odzącą wyraźnie, jakim pietyzmem otacza księgarnia M. Arcta 
u tw ory  wielkiej poetki. Na formę tę składają się: ładny papier, nad
zw yczaj s ta ranny  druk, a p rzedcw szystk iem  strona  ilustracyjna. R y 
sunki bowiem Antoniego-Gawińskiego i to zarów no trzy  barw ne, jak 
i liczne jednokolorowe, doskonale harmonizują z treścią i wybitnie 
podnoszą zew nętrzny  w ygląd  książki.

C ztery  wspomniane książki z lat ubiegłych przeznaczone są dla 
dzieci młodszych, fa zaś ze względu na dobór tematóy, nadaje się 
dla dzieci s tarszych. 'Wierszyki z ■najrozmaitszych dziedzin życia prze
ważnie są wesołe i pogodne, ale że Konopnicka lubi przem awiać  do 
serduszek dziecięcych, jest trochę bardziej nastro jow ych, mających
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za cel obudzić w dzieciach szlachetne uczucia, współczucia i troski
0 innych. Z w szystk ich  w zględów  książka  ta s tanowi prześliczny, 
p raw dziw e ozdobny  podarek gwiazdkow y.

E. Marlitt. Złota Elżunia. Powieść. W ydan ie  VI. W ydaw nic tw o  M. Arcta 
w  W arszaw ie ,  1930. Cena brosz. zt. 4,20; w  opr. zł. 6,—.

W  li teraturze dla dziewcząt najutubieńszemi bohaterkami są Ja
sne, promienne is toty, rozsiewające w okół siebie wesele i radość. 
Do czołow ych pomiędzy takiemi bohaterami należy postać „Złotej El- 
żuni”  z znanej książki E. Marlitt. Z całej powieści wieje duch ł»p- 
gody i lepszych myśli, lepszych uczuć. „Złota Elżunia”  zaw sze  była  
nadzw ycza j chętnie czytana, a g łówna boha te rka  cieszyła się nie
zmienną sym patją  czytelniczek.

Elżunia jest typem  naw sk ro ś  dodatnim, jest p rzyk ładem  do naśla
dowania. Mimo to nie jest bohaterką przeidealizowaną, papierową, 
n ieżyciową. Nie, to dziewczę żyje i p rzeżyw a  dużo, ma swoje p r z y 
jemności i smutki tak, jak w szystk ie  dziewczęta. Je s t  dobra — to je] 
g łów na cecha. P raw d z iw ą ,  czystą  dobrocią. I z nią idzie w  życic
1 nią zwycięża. N iełatwa była to jednak droga. P ię trzy ło  się na niej 
wiele p rzeszkód; niechęć ludzi nieżyczliwy cii sporo trosk  p rzy sp a rza ła  
serduszku Elżuni. T ak a  jest w  najogólniejszym zarysie  osnow a po
wieści, odznaczającej się, poza temi walorami, w ybitnie  zajmującą 
treścią .

Or-Ot. Św iatek D ziecięcy. W y b ó r  w ierszyków . Z 40 rycinami W . Ro- 
m eyków ny. W y d aw . M. A rcta  w  W arszaw ie ,  1930. Cena w  opr. zł. 3.

Książka ta  należy do serji dobrze od kilku lat znanych książek 
trzy-z ło tow ych .  Zawiera  zbiór krótkich, lekkich, ła tw ych  w  czytaniu 
w ie rszyk ów  dla dzieci młodszych. Zgodnie ze sw em  przeznaczeniem 
jest nader bogato i lustrowana: na każdej stronie przynajmniej Jeden 
rysunek.

Trudno też osądzić, co jest w iększą a trakc ją  „Św ia tka  dziecię
cego” , czy wiersze, czy rysunki W a n d y  R om eyków ny. Za w artość  
a r tys tyczną  i treściową w ie rszy  najlepiej mówi nazwisko autora.  Or- 
Ot świetnie potrafi pisać dla dzieci. Daje formę pros tą  i przystępną, 
zgodną, z w eso łą  i b ez troską  treścią. Jednocześnie tr e ść  tę uzupełnia 
R om eyków na. Rysunki jej odznaczają się w e rw ą ,  rozmachem, a co 
najważniejsza, doskonale uchw yconym  ruchem i g rą  tw a rz y  dziecię
cych. Rysunki są naw skroś  realistyczne, bo tylko takie ujęcie może 
być zrozumiane p rzez  młodociane umysły.

J. Popław ski .  Podania o starożytnych półbogach i bohaterach Greków 
i Rzymian, według O skara  H e y ’a. W yd . III. Z 45 rycinami czarn. i 12 
tabl. kolor. W y daw nic tw o  M. A rcta  w  W arszaw ie ,  1930. Cena w  opr. 
zł. 11,— .

Autor w y b ra ł  z olbrzymiego zakresu  mitologji s taroży tne j mity 
najważniejsze, najbardziej znane, a w ięc o P e rseuszu ,  Heraklesie, Te- 
zeuszu i innych najgłośniejszycli bohaterach. P oza  tem dużą część 
książki poświęcił wojnie trojańskiej,  pow rotow i O dysseusza  i dzie
jom Eneasza. Książka o p racow ana  jest bardzo  szczegółowo, tak  że
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obok samej przyjemności czytania, może dać duża korzyść, jako m a
teriał pomocniczy do nauki historji s tarożytnej.

Mitologja s ta roży tn a  zaw sze  jest tem atem  żyw otnym , niezmiennie 
pociągającym i zaciekawiającym. W spaniałe  postaci bohaterów  i dziś 
jeszcze mogą służyć za p rzy td ad y  odwagi i m ęstw a. A jednocześnie 
jest to dziedzina sam a przez się tak bogaia, tak działająca na w y o 
braźnię, że n aw e t  samo podanie faktów  stanowi piękną poezję. W i
docznie zrozum iał to autor, gdyż pisze stylem prostym, jasnym, nie 
siląc się na n iezw ykłe  ozdoby  re toryczne. T reść  na tern zyskuje dużo: 
dzięki prostocie stylu uwypuklają  się i uplastyczniają silnie kreślone 
sylwetki g łów nych postaci, p rzem aw ia ją  bezpośrednością ich czyny. 
P oza  powyższemi zale tami książki podkreślić należy  stronę ilustra
cyjną, sk ładającą się z licznych, pięknie wykonanymi tablic koloro
wych, o raz  z dużej ilości rysunków  jednobarwnych.

P. C. W ren. Beau Geste, z oryg. ang. prze łożył J. Taylor. W ydaw nic tw o  
M. A rcia  w W arszaw ie .  1930. Cena brosz. zł. 6,40; w  opr. zł. 8,80.

P a rę  lat tem u w yśw ietlano  w  W arsza w ie  film pod tym  tytułem. 
Był to jeden z najładniejszych i mających największe powodzenie  
filmów. Obecnie pow.ieśćr ta  ukazuje się w  w ydaniu  książkowem. Jes t  
to książka n apraw dę  piękna, książka o miłości i poświęceniu bra ter-  
skiem.

Akcja toczy  się głównie w upalnej Afryce, w szeregach  francu
skiej Legji Cudzoziemskiej. Od pierwszej niemal stronicy, autor w p ro 
w adza nastró j tajemniczości i zagadki. Książka od pierwszej chwili 
zaciekawia i podnieca, a zain teresowanie w zras ta  w ra z  z ilością p rze
czytanych  kartek . J ak a  jest jednak treść,  na  czem polega n iezwykle 
misternie  zadzierzgnięta  intryga, lepiej nie mówić, aby  nie zepsuć 
ubieganiem faktów wrażenia ,  jakie da i na długo pozostawi ,,Beau 
G este” .

Głos Szkoły Zawodowej. O rgan S tow arzyszen ia  Nauczycieli Szkół 
Zaw odow ych. W rzes ień  1930. — Rok II. Nr. 4.

T r e ś ć :  1. Od Redakcji . 2. Do ogółu Kolegów. 3. H. W itkow ska  
l W arszaw a),  O reformie nauczania  historji w  szkołach zaw odow ych  żeń
skich. 4. Dyr. Ad. Dobrodzicki (Zakopane), W  sprawie projektu  R ad y  Na
czelnej Szkolnictwa Zawodowego. 5. J. Relcherów na (W arszaw a) ,  O żeń- 
skiem szkolnictwie rękodzielniczem i przem ysłow em . 6. I. Borkowski 
(W arszaw a) ,  O pomocach to w aroznaw czych  słów  kilka. 7. S. Dybczyński, 
Nacz. W ydz .  Szk. Zawód. (Poznań), Amerykańskie szkolnictwo zaw odo
w e (cz. I.), 8. Szkolnictwo handlowe. (Dział red ago w an y  przez Gł. P r e 
zydium S. S. H.

T r e ś ć  Nr. 5: 1. Zwyczajne zebranie Pełnego  Zarządu Głównego. 
2. Zastosowanie U staw y  o umowie pracy d la  nauczycielstwa. 3. E. Z. 
(W arszaw a) ,  Szkolnictwo zaw odow e u nas i w  Niemczech. 4. S. D yb
czyński, Nacz. W ydz .  Szk. Zaw. (Poznań), Amerykańskie szkolnictwo 
zaw odow e (cz. II.). 5. W . W yciołkowski (W arszaw a) ,  O Radę Naczelną 
Szkolnictwa Z awodow ego (polemika). 6. Szkolnictwo handlowe.



Przegląd Pedagogiczny. Organ Tow. Naucz. Szk. Sred. i W yższych  
(T. N. S. W.) Rok XLIX.

T r e ś ć  Nr. 33: 1. K westy  szkolne. 2. E. Łoż„ T o w arzy s tw o  Eduk- 
cji Narodowej. 3. M. Tr., Ne sutor supra crepidam. 4. Fr.  Niemiec, 
W  sprawie a r tykułu  „Psycholog szkolny” . 5. A. Rożnowski, W rażen ia  z 
Belgji i Francji, 111. 6. Dr. Fr. Smolka „Klasyfikacja uczniów.

T r e ś.ć Nr. 34: 1. Cieniom Bojowników o W olność Naukową.
2. Dzisiaj. 3. St. Bogdanowicz, P a d o m  intelektualny abso lw entów  szkół 
powszechnych i gimnazjalis tów. 4. B. N., Kongres w ychow ania  moralnego 
w P aryżu .  5. P. Sosnowski, Stosunek M inisiers tw a=JV'...R. i O. P .  do szkół 
p r jw a tn y c h .  fi. Komisja P ra so w a  Koła T. N. S. W. w Bydgoszczy, Myśl 
p rzebudow y.

T r e  ś ć :  Nr. 35: 1. Dr. H. /tyczyński Z zagadnień w ychowania  pań
stwow ego, I. 2. St. Cybulski, P raca  sam o dz ie ln a .w  nauce łaciny. 3. K. 
Kujawski, K westy  w szkołach. 4. Espe, I wycieczka profesorów S z k ó ł  
średnich do Grecji. 5. H. Kopia, Fatalne przeoczenie, fi. Komisja p ra so 
wa Koła T. N. S. W. w Bydgoszczy, Myśl przebudow y II.
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